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Z B o źey  Łaski  ftrói  Saski  Xiaze W a r s z a ­
wsk i  &c<

Z w a i y w s z y  , iź  s łu żąca  Kom orom  Cel- 
e y m  k ię t łw a  W a rs z a w s k ie g o  dotąd ta x a  

k lep ek  so s n o w y ch  do w y r a c h o  w in ią  r ła  
t w e k t o w e g o ,  osobliw ie  w czasach  tera­
ź n i e j s z y c h  z b y t  ieh w y s o k ą ,  a c h .ą c  w y ­
prow ad zenie  klepek rzeczonych  z N aszego  
X ię f iw a  W arszaw skiego  ile  możności u ła ­
t w i ć ,  na przełożenie Naszego M in ifirs  
S karbu  l ia c o w ie n  y  co nafiąpuie ;

A  t  t y  k u ł  I,
A. K o p a  lUepek sosnowych m aiących  3 Ho- 

. p y  d łu g o ś c i , 4 do 7 cali sz e r o k o ś c i , 1 

1/4 do 1/2 ca la  g ru b o śc i,  którą dotąd 
 ̂ J iom ory C eł ne o t a i o w a ł y  po zł- 12 ra­

ch o w a n ą  b y d ź  ty lk o  m a po żł. poi. 4.
Ł. Ko pa  klepek sosnowych m a i j y y c h  Ą fid- 

p y  długości ,  /  do  8 cal i  szer oko śc i ,  i 
1J2 do y/4 cala g r u b o ś c i , którą ^ota d 
i ś c m c r y  C e l r s  o t a i o w a ł y  po zł.  27 g.\ 
13 rachowaną  b y d ź  ty lko  m a  po zł.  poi. 
9 gr. 4 SZ. 1.

c. R o p a  klepek sosnowych maiących  5 fto- 
p y  d ł u g o ś c i ,  8 do 9 cal i  szerokośc i , -*  
3/4 do t r a ’a grubośc i , którą dotąd Ko- 

Ł iory  Ce lne  ©tasowały  po  zł .  poi. 51 gr.

13 r ac ho w a n ą  b y d ź  t y lk o  ma po zł .  poi,  
ty gr. 4 sz. 1

d. Ko pa  klepek so sn ow yc h m aią cy ch  6 Rop 
d ług ośc i ,  9 do 10 cal i  szerokośc i ,  i  

1 do 1 1/4 ca la  grubośc i ,  k tórą  dofąd 
K o m o r y  Celne o t a x o w a f y  po z ł ,  85 gr, 
21 sz. i 2/7 rac ho wa n ą  b y d ź  t y lk o  n .a  
po zł. poi. 28 gr. 17.

e. K opa  klepeK scrsnow/ch m ai ą cy ch  7 Rop 
d ługości , '  10 do i t  cal i  szerokości,■ S 
1 1 fy  eto i 1J2 ca la  g ru b o śc i , k t ó r ą  di/-' 
tąd K om or y  Celne o tA x o w a ły  pe zł.  133 

ra c h o w a n ą  b y d ź  tylko m a po x ł  poi.  

44*
f. KiApa kfepek sos now yc h m ai ą cy ch  8 Rop 

d łu g o ś c i ,  11 do i2  ca l i  sz er ok o pc i , 2 
1 1/2 00 1 3/4 cala grubośc i ,  którą do­
tąd K o m o r y  Celne o t a x o w a ł y  po zł .  193 
r ac ho w a n ą  bydź  ty lko  m a  po  zł .  poi,

64.
g. Ko pa  klepek sosnowych m ai ą cy ch  9 Rop 

d łu g o ś c i , 12 do 13 cal i  sz er ok o ś c i ,  i  
t 3/4 do 2 cali  g -ubośc i ,  którą dotąd  
K o m o r y  Celne o t a x o w a ł y  po zł. 267 gr, 
13 r ac how an ą  by dź  tj Iko ma po  zł.  pod, 
89 gr. 4 sz. t,

h. f io pa  klepek so sn ow yc h m aią cy ch  10 
fiop d ługośc i ,  13 do 14 cali  szerokości ,  
i H o  2 ifĄ  c a la  gr u bo śc i , którą dotąd 

K o m o r y  Celne <5taz :owały  po z ł  360 
r ac ho w a n ą  b y d ź  ty łk a  tna p e  zł .  poi .



i. K o p a  klepek so sn ow yc h m ai ą cy ch  11 
ftop d ługości ,  14 do 15 cali  szerokości ,  
i 2 1/4 do 2 1/2 cal i  gru bośc i ,  którą do- 
tąd  K o m o r /  Celne o t a x o w a ł y  po zł. 
471 gr. 13 racho wa ną  b y d ź  ty lko  ma'  po 
zł.  poi. 157 gr. 4 sz. 1. 

k. Ko pa  klepek sos no wy ch  tnaiących  i a  
ftop d łu6o ś c i , 15 do 16 cal i  szerokości,  
i  2 1/2 do 2 sfĄ  ca la  grubości , którą 
dotąd K o m o r y  Celne o t a x o w a ł y  po zt.  

ó °3  gr- 13 rachowaną  b y d ź  ty lko ma po 
zł .  poi. 201 gr. 4 sz. i.

1. K o p a  klepek s o s n o w y ch  m ai a cy ch  13 
Sop  d ługośc i ,  ió do 17 cal i  szerokości,  
i  2 3/4 do 3 ca la  grubośc i ,  którą dotąd 
K o m o r y  Celne o t a x o w a ł y  po zł. 757 gr. 
2i sz. 1 r ac how an ą  b y d ź  ty l k o  ma po 
zł .  poi. 232 gr. 17.

Art.  2i Od każdego złotego wartości  

klepek so sn ow yc h z kraiu Xi ę f twa  War*
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szawskie go  w y c h o d z ą c y c h , tak iak dotąd  
pobierać będą K o r a o . y  Celae po szelągów 
dwa.

Art.  3. O p ł a t y  potoczne pobierające 
się ftosownie do przepisów inftruktarza 
JcneralHego od c ła  e w t k t o w e g o ,  i wzg lę-  
dem Klepek so sn ow yc h na  dal  z a c h o w y ­
wane  b y d ź  maią.J

Art,  4. Ogłoszenie i wykonanie  ni­

n iejszego  Dekretu ,  n iemnie j  umieszczenie 
go w Dzienniku P r a w  Naszym x\liBiftrom 
Xięf lwa  W ar s za ws ki e go  , w  czem do któ­
rego n a l e ż y  polecamy.

fP o d . )  FreJeryk A u gu jl.
(L.S. Prrez  Król a

M inifler Sekretarz Stantf 
Stanisław Breza. 

Zgodno z oryginałem-  
M im jler  Su*. Stanu 

Stanisław Breza. **

Zgodno z o ryg. 
F eiix  Łubieński, 

-Minifter Spraw: 
(L.S.)

Z  TFarszawy d. 27. Cterwea. 
P R O C L A M A T I O N  D E  S. M.

L E M P E R E U R  E T  R O I ,
S o 1 d a t s 1 

L a  seconie guerre de la Pologne est 

tfbmmence'e. La prem iere s'est term inie d 
Friedtand et d T ilz it. A  T iiz it  la Russie 
a ju r e  eternelle allianct d la France et guerre 

d V A n g leterre: elle y iolejau jsu rd ' hui ses 
serm ens!  elle ńe veut donner aucnne exp li-  

tatiun de son etrange conduite que les A t-  
gles Franęaises nayent rep asie le R h in ; 
U issant par - la nos allies d sa disc e'tien. L a  
R u ssie eU entrainee par la fata ite. Ses de- 
itin s  doivent s ’accotnplir. N vu  r croirait - 
elle dono degdneres ? N e serions nous donc 

p lu s les soldats d 'A u sterlitz  ? E lle  nous 
place entre le deshonneur et la guerre. Le 
thoix  ne saurait itr e  dnuteux. M archons 
deuc en avar,t, passent le N iem en , portuns

A nt. jfoneman, Ken. M im jler ii.
\

O D E Z W A  N. C E S A R Z A  I K R Ó L A .
Żołnierze !

Druga  w o j n a  P-dska rozpoczęta.  Pier­
ws za  u kończ y ła  się potl Enedland i w  
T y l ż y . —  W T y l ż y ,  zap rz y d ęt d a  M os kw a  
wieczne przymierze F r u n c j i , a w o y n ę  An­
g li i ;  teraz gwałc i  swoię przys ięgę!  Nie- 
chce się Wyt łumaczyć  z osobl iwszego  po- 
t tępowania s w o i e g o , aż  poki orły  Francuz- 
kie nie powtocą  za  Ren , zo l ławuiąc  przez 
to sprzymierzeńców na sz yc h  na iey łasce.  
Fatalność popycha  Mos kwę .  P rzezna cze­
nia ie y  spełnić się muszą.  C z y l i ż b y  więc  
miała  sądzić ,  żeśmy się w y r o d z i l i ?  Al- 
b o ż b y ś m y  nie mieli iuż b y d ź  żo łnierzami  
Aufterlickiemi ? Stawia  nas m iedzy  nie­
s ł a w ą ,  a woyną.  W y b ó r  t  w tey  mierze 
nie może b y d ź  wą tpl iw ym.  R u s z a j m y  więc 

na pr zód ,  przebądźmy Niemen ,  zan ie śm y
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w-cynę na i ey  siemię.  D r a ga  w o y n a  Pol ­
ska równie L ę d z L  dla oręża Fraf icuzkiego

X
ta gtierre su r san i s r r i t o i r e L a  secónde 
guerrc će la p ologne jera gloi i inse c a z  ar- 
mes Fri-nęaiies comme la premier e ,■ mass la 

p a ix  que i ous conclarons p o rttra  avec tlle  
jo gara/He e t me i t r a a n  tertne a la funeste 
infiuen.e que la Hassie a exercee, dej ais 
cinquante a nt ,  su r les affaires de l ’Europg, 
—  D e tiotre ąuarUer Imperial de W tikowy 
sekt le 22 Ja iw i £ i 2*

Signć:  Napoleon. 
P r o g r a m  a  

Pierw szego poste izenia Sej mon ego r . i g i ? .
Dnia 26 Czerwca-,  o godzinie 9 przed 

p o łu d ni em ,  zgromadzą  się na p o ko ie z a m -  
k o w e  Senatorowie ,  Minil lrowie i R a a a  Sta* 
n u ,  oraz P o s ło w i e  i D e pu t o w a n i ;  f iamtąd 
u dad zą  się da k c ś t . o ł a  Katedralnego.

Senat  i Rada Stanu zas iądą w Prez ­
biterium , a Pos łowie 1 De putowani  w  pier­
w s z y c h  ł a w k a c h  kościoła.

Po zasiądzcniu m i e y s c ,  zacznie się 
Msz a  św ięta lecta , po którey  nafląpi ka ­
zanie.

Po kazaniu ,  Biskup in pontificahbus 
zaintonuie h ym n ren i, Creator.

Po nabożeńfiwie Pos łowie  i Deputo 
Wani zbiorą się w Izbie Poselskiey.

T a m  p rzy by  w s z y  Minifter §pr<iw W e ­
wnętrznych , w r k a z e  Pos łom 1.De put ow a­
n y m ,  z pomocą ach Referendaizy  R a d y  
Sta nu,  porządek zasiądzenia n a l ię pu ią cy ;

Na pierwszey ł a w i c y  po prawey  Uro­
nię od wniyśc ia  , zasiądą P os ło wi e  Depar 
tameutu W a r s z a w s k i e g o ,  przy  nich D e ­
putowani  miatta W a r s z a w y ,  i w s z y s c y  
De puto wa ni  zgromadzeń Gmi nnych  tegoż 
Departamentu.

Na  p ierwszey  ł a w i c y  po l e w e y  Aro­
nie od w n i y ś c i a ,  zas iądą Pos łowie  Dep ar­
tamentu K r ak o w s ki eg o ,  przy  nich Deputo 

Wani mial ia  K r a k o w a ,  i w s z y s c y  Depuie-

c h w a l e b n ą ,  iak p i e r w s z a ;  lecz p o k o y , 
krory  z a w r z e m y ,  będzie mia ł  w sobie 
swoię r ę k o y n u ą ,  i po łoży  koniec szkodl i ­
wemu w p ł y w o w i ,  iak i  M o s k w a  od lat  
piędziesiąt do interessow Eu ro p y  m i a ł a . - -  
W  g łow ne y  Kwa te rze  Nas zey  w W i ł k o w y -  
szkach d. 22 Cz erwca  1812.

(Pod ) Napoleon.
Wani zgromadzeń gminny,  h tegoż D e p a r ­

tamentu. Za Departamentem Wars zaw -  
SKin. zas iądą  Pos łow ie  i Deputowani  z D e ­
partamentu Poznańskiego , za D e par tam en­

tem P o z n a ń s k i m ,  P os ło wi e  i De put ow ani  
z  Depai t ame nt ow Kali skiego i R ad om ski e­
go ; za Departamentem K r a k o w s k i m  Po­
słowie i Deputowani  z DepartaD entww 

Ey dg o ws ki eg o  1 Lubelskiego ; za temi d w o ­
m a D e p a r t a m e n t a m i , P o s ło w i e  i D e pu to ­
wa ni  z Departamentów P łoc ki eg o ,  Ł o m ­
ż y ń s k i e g o ,  i Siedleckiego,

W  zas iadaniu P os ło w  m iędzy  s o b ą , 
z a c h o w a n y  będz.e porządek P o w i a t o w I  
De kretami  19 Grudnia 1807 co do d a ­
w n y c h ,  a 17 Kw*etuia 1810 r o k u ,  co do 
n o w y c h  P o w ia t ó w  przepisany.

L l a  Cz łonków R a d y  Stanu przezna­
czone  iefi m ie jsc e  naprzeciw tego,  które 
z a j m o w a ć  będzie M ar sz a łe k  Izby Pose l­
sk ie j .

G d y  tak Pos łowie i Deputowani  b ę ­
dą umieszczeni ,  Minifier Spraw W e w n ę ­
trznych o z n a j  mi Izbie PoseIsk’ ey  r.omi- 
n a c y ą ,  ( k t ó r ą  głośno p r z e c z y t a )  M a r s z a ł ­

ka  S e y m o w e g o ;  i w e z w a w s z y  go do za* 
s iądzenia swego r r i t y s c a , odda mu liflę 
cz łc n k o w  I z b y - z  uwiadomieniem go o w y *  
p a d k a c h ,  leżeli  i a t i e  będą na r u g a c h ,  
wz g lę de m  prawnośc i  F o s ł e w  i D e p u t o w a ­

nych.

n
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T o czem niezwłocznie Minifter Sp ra w s łami  i D e pu to wa łe m - ’ ezefcać fedfeie ąafc

W e w n ę trz n y  ch uda się do Rad y Miniftrow, 
i  o z c a y m i  iey  o z a s ą d z e n iu  ijjż w  Izbie 
P ose isk iey  P os ło w  i D e p u to w a n y c h ,  i o 
ogłoszeniu n o m in a cji  M arszałka .

T y m  czasem  M arsz a łe k  w Izbie Po- 
-e ls k 'ey  zw eryfikuie  p r z y je m n y c h  Człon* 
k o w  z L id a  uin p o d a n a ,  j  n iepraw nie 

z n a ^ d u ią cy m  się w Izbie z  m ie js c  ufłąpie 
zaleci. P o c z e J  o c z e k iw a ć  będzie w e z w a ­
n ia  J o  połączenia  się z Sen arem , i do  p r z y ­
jęc ia  m a ią c y c b  w  t y m  celu pi.zybydź Se­
natorów  D e p u ta c y a  w y z n a c z y .

Senat przez ten czas zeDrać się ma do 
I ż b y  sw oiey . A  g d y  P rezes Senatu u w ia ­
d o m io n y  zoflanie o p r z y b y d ź  maiąeey-iRa- 

d zie  M io id r o w , rw y z n a c z y  d w o rh  Senato­
r ó w  a a  iey p j z y t ę a e  u d rzw i I z b y  Sen<»- 
torskiey.

Prezed R a d y  Stanu i M in ift iow  w e ­
z w ie  P re z e s a  Senatu do w y z n a c z e n ia  
d-woch S e n a to r ó w , k tórzy  u d a d zą  sic nie­
zw ło c z n ie  do I z b y  P o s e i s k i e y , końcem 

wezvcania iey  do  łączen ia  się z Senatem- 
P uczem  Fte^es Senatu d a le y  m ów ić  bę­
dzie.

U w i a d o m i o n y  wcześnie M ar sz a łe k  
S e y m o w y  o  na d ch o dz ący ch  Senatorach,  
w y ś l ę  naprzec iwko  nich d wó ch  Postow i 
D e p u t o w a n y c h ,  i sam pr zy y m ie  ich u 
drz wi  Izby P o s e L k i e y ,  w p r o w a d z i ,  i 
ni ieysca  napr zec iwk o  siębie wskaże.

Senatorow ie w~ k rótk iey  przem owie 
w e zw ą  P o s ło w  i D.eputowanych do p rzy ­
b y c ia  do t z b y  Senatorskiey. Ruszą się sa­
m i z m ieysc  s w o ic h ,  i idąc ęrraz z M a r ­
sza łk iem  na c z e le ,  p o p ro w a d zą  ich  do 
I z b y  SeńatorskijEy.

T a m  f ia a o w r z y  Senatorow ie , m iey* 
ic u  sw oie  z a s ią d ą ,  a M arszałeK S e r  m o w y  

m środku AC?a Seeiaiorskicgu w ra z  z  Po-

ptzec iw Jroniii w ez wa ni a  swego  d o  p r z y ­

sięgi.
Prezes R a d y  Stanu MiniProw o t w u - , 

r z y  wspólne o b r a d y ,  i  we zw ie  M a r s z a l k a  
Sey tiiuwego , a b y  s,ę z b l i ż y ł  d o  Trpnu d la  
w y k o n a n i a  przysięgi ,  1 odebrania Laski ,

Po  wykona.ney  pr zys iędze ,  odda Pre­
zes R a d y  Stanu i Miniitrow Lask ę  M ar ­
sz a łk o w i  Seymo.wemu, kt.óry o de b rąw sz y  

ią , zaprosi  P us io w i D e p u t o w a n y ch  do 

zajęc ia  m ie ysc  w porządku D e? artamea‘ 
tcw Dekretem z  dnia 17 Kwietnia 18,' o 
oznaczonym.

Skoro  P os ło w i e  i Depjutjwaur m i e j ­
sca swoie za s ią dą .  Marsza łek  S.eymowy 
za d a a y m  sobie przez Prezesa R a d y  Stanu 
i Miniftrow g łosem,  po t rzy krotnem ja s k ą  
uderzeniu, doniesie o zebran ym w  zupeł ­
ności S t y r n i e ,  i o gotow ośc i  dc* postępo­
wania  w dalszych  obradach.

Z  Paryża J. 12. C zer w ca
N. U esarz  przysła-ł tu z D r e z n a  d w a  

w y r o s i  w  treści  1)  i e  kobiety i dzieci nie 
są obięte w  w yroku względem b a w i ą c y c h  
za  granicą z a  po/w<jjpniejtft lub nie F ra n ­
cuzów. a) źe p o nd  w; z Xze  Mehlenb.ur*' 
sko - Szwpriński  zniósł  w kr a ia  ch swoich 
opłat y  od w y w o ż o n e g o  z ie g o  feraiow przez 
Fran cuz ów  niaiątku , przeto J. C. K .  Mość  
zniós ł  podobnez op*aty od ,c(ia)ątku pod­
danych  tegoż Xcia.

W  niedzielę d - 4 b. m. odprawi  ąię 
w  kościele re/ętropolitaluym u.roczyfte na, 
bożeńftwo » Te Deum % powodu rocznicy ji- 
rodzin JJ K r ól a  Rzymskiego .

O kr ęt y  praskie miaRo Bet ł io  i b r y g  
Wersch z a w i n ę ł y  d o l l a w m ,  z k tórych  drugi 
w y ł a d o w a n y  ieft c u k r e m ,  k a w ą  i  skdia-  
mi.

P. Degen z W iednia czyn ił tu ci- 10
4



h  m X7 ©iccnosci  l icznych  w i d z ó w  ao- 
Świadćzea ie  z la taiącą  iegu w y n a l a z k u  
machiną.  W momencie wzniós ł  się na po- 
W łc irz e ,  szedł  z a  kierunkiem wiatru i zui* 
k a ą ł  z oczu.

Monitut  umieśc i ł  nafiępuiący ar t y ku ł  
|&od d,'2 b. ił z t a C i o t a i :  ”■ W e z o r a y  o
.gadzinie 2 popółnocy  krążące przed Cio.tat 

l .p i iowych  okrętow a ig ie lsa ich, 2 fie- 
g a t y  i  3  k o r w e t y ,  w y s ł a ł y  % m or za  60 
p r z e w o z o w y c h  ftatkow z lądowenu woy-  
a  K e m  przec iw tuteyszemu p o r t o w i ; lecz 
p o tę żn y  i c ią g ły  ogień z nadbrzeżnych  
ba t te r y y  przymusi ł  ie do powrócenia Uo 

swoich  okrętow.  Z a  rozwidnieniem się 
Widz iano,  że ieszcze zoa ydu ią  się na  m o ­
rzu  i ku w y sp ie  Wert  ok oł o  1009 sążni 
od Ciotąt  l e ż ą ę c y ,  zmierząią.  Jakoź.oko- 
ł& godz in y  7  z rana  zb l iyy io  się do  tey 

w y s p y  9 OKrętow, 2 f re g at y  i 2 k o r w e t y  
i  zac/ę ły  d a w * ć  ognią dla u ła twienia  jczy- 
I t d o w m ą .  Z a l ed w o  w y s i a d ł  niepczyia- 
;:el na ląd ,  gdy  ud e rzy ły  na niego o d ­

d z i a ł  ar ty lery i  morskiey i 1 wrzy  pułk l i ­
l i o w y .  W a i s a  n i e t r w a ł a  d łu g o;  nie- 
p r z y i ą c i e l  co fną ł  się za  p ierwscym na me­
g o  natarciem pod dz i a ła  s w o i e y  eskadry 

i  p j z o f l ą ł  p o t y  pod ła d em ,  pplti swoich 
Z a l i t y c h  i ranionych nie zabra ł .  P o r u c z ­
n i k  G e r y  , k tór y  morska a r t y le r y ą  dowo­

d z i ł ,  trafiony zof łał  w  te y  sam ey  c h w i l i ,  
i i s d y  z naieżonyu) bagnetem przeciw nie- 
pr jy i a c i e lo w i  p o u ę p o w a ł ,  d wi em a z ka ra ­
binu  wy.f j rza łami , Co także trzech zołnie-  
jrąy od igo  pułku spotka ło  , ale nic śmier­
telnie. O l iczbie wysiadły  ch na ląd An,* 

n l i W w  sadzić t y l k o  m oż na ,  że na 6 0 ttat" 
k a c h  przybyl i .  JPyrucznik o kr ę to wy  Cnam-  
p e a u x , który fioiącą w Ciota ł  korwetą 
Y ic torieuse dow odz i ł  , zabr a ł  nat yrhmial ł  
£00 żo łnierzy  z  osady  t an u ey s ze y  Ąa  nią i

p o p ły n ą ł  znieHti do c r y s p y  a is  jSLe*
ju-zfiaciel  tak  sz y b k o  o d p a rty  z o l i a ł , ze  
iuz po sk e ń cz o n e y  roz p raw ie  p r z y b y ł .  „  

f r e g a t a  Francuzka P a u l in a ,  k tó r e  
d w a  m iesiące w Brindisi f ta ła ,  a  d.< &  

K w ietn ia  harotąd o d p ł y n ę ł a ,  jzaw iu ęł*  
szczęśliw ie  p ie rw s zy ch  ^dni h ia ią  do G e ­
nui

Z Bre0 J donoszą pod d. 24 M a i t ,  ż e  
angielska f lo ta ,  k tóra  przed ty m  portem  
K a ła ,  od d a li ła  się i do tego cz*.si t i e  po* 

w róciła .
Z  Neapolu d. 1.  Czerwca.

W d n iu ,  w  k tó ry m  ftolica tn>«i b ę ­
dzie szczęście oglądać zn ow u N. Krpiól 
s w o j ą , w y j a d ą  przeciw n iey  k r ó le w ic z o -  
w ic  i K rólew n ę i to w a r z y s z y ć  będą.w ys®  
k iey  s w e y  m atce p rz y  |wieidaie.

T egoroczn i jarm ark w  F og g ia  bardzo  
b y ł  l ic zn y  i przy  p rzed sięw ziętych  d ogo­
d n ych  środkach  nie z a s z ła  ru y tp n ity rz a .  
zd rc za o ść  ani w  F o g g ią , ani w  okoli­
cach

.Doniesienia z K orfu  s ą  c iągle  p o m y ­
ś ln e ;  pannie tam obfitość ż y w n o ś c i ,  w o y -  
sfto pełne o gn ia ,  a  m ie sz k ań cy  nayjep,- 
śz ym  o ży w ie n i  są duchem.

We.EUwiusz z a c z ą ł  onegday z r a n a d y  
m i ć , ale wieczorem !'się  uspokoił.

Z  Pragi d . J2. Czerw ca.
NN -Cesarfłwe nasi i N, -Cesarzow a 

FraucuiOW  z a s z c z y c i l i  d. 10 b. m .  obe­
cnością s w o i i  teatr fianow . Zapełniają* 
ca .c a ły  teatr publiczność w y r a z i ł a  z a  ic h  
p rzyb yciem  u czu cia  s w e y  .miłości i głęb.o* 
kiego uszanow ania  przez długo trwaiąc® 
o k r z y k i  ra d o śc i ,  luóre ła s k a w ie  p r z y ią ć  
rac zy li .  N a w yso k ie  ich ząd an ie .dan a  te­
go  wiei zora  b y ł a  korn edya A tv°rykani( .

D ziś r a c z y ł  N. Cesarz z N- C esarzo ­
w ą  Francuzo-w, w to w a r zy ftw ie  s z ę fc i



cJtroru odiPleJzić C.  IC. fu feyszą biblio 
tekę i tech m ożn y  inhy t u t , o b e y r z a ł  w s z y
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d y  są nieodmienne i nie Wątpi O sw oic h  
fccUegach. P. Canniag  rzekł  na t o ,  i i

Bkie tam osobli  wcści  i pizj,  Katry w a ł  zalramowi się i da cd po w. ed ź .
się cz y n i « n e m  chemie z nem doś wia dcz e­
niom.

ho rd  W e ł l e s l e y  u czyni ł  w ielt z a p y ­
t a ń ,  iako to 1) iak P, Caoning względem

W  w’i eczor  b y ł  koncert  u N. Cesarzo- k a t o l jk o w ,  i taką samą t o de br a ł  odpo-
w e y  F r a n c u z ó w ,  która  iada codziennie o- wi^dź. 2) C z y l i  rząd względem w o y n y  na

b i a d  u NN ■ C e - a r f t w a ;  wieczerze  b y w a i ą  p ó łw ys pi u  Hiszpańskim nie przedsięwe- 
na  p r z e m i a n y  u NN. Cesar ftwa i u N. Ce- zmie innych środkow ? Lord Liwerpool  
s a r z o w e y ,  na które zapraszać  cmi b y w a  o d p o w i e d z i a ł ,  iz  rząd u czy n i ł  w tey  mie- 
i ą  k o l e y n o  w y s o c y  urzędnicy  i w y ż s z a  rze co ty l ko  można  by t o ,  i i e  w  daiszem 
Szlachta.  prowad ze niu  tey w o y n y  swóiego syftema-

2  B uia rejłu  d. ą  Czerw ca . tu nieoa mieni. 3) Czy l i  teraźnie jszo
" W s z y s c y  o cz ek ui em y z niecierpl iwo- członki  pozoftana w  gabinecie ? O dpow iedź: '  

ścią wi a d o m o ś c i  c z y l i  "W. Suł tau zatwier-  P on i ew a ż  wiele cz łonków zam y śla  s.ę oJ- 
dzi  podpisany  tu t raktat  pokoiu.  Nim się da l ić ,  zatem nie będzie w urządzeniu onr
rze cz y  r o z w i ą ż ą ,  reszta pozofitałego iesz- 

cze w  tey  prow inc y i  w o y s k a  Rossyyskie-

go trudności.  Ą ) '  ży l i  Lord  Sidmouth 
utrzym£ią się przy  swoich urzędac h?  Od-

go  r o z ł o ż y ł a  się w p i ę c i u  o b o z a c h ,  to ieft pow ied ź:  Ł f t r z y m a i ą ; ale podz ia ł  urzę- 
p o d  K r a i o w ą ,  T u r k o ,  Giurgewo , Buseo i d o w  za l e ży  od przyszłego urządzenia.  ( T u

Bukire f tem. nafiepuią zap yt ani a  względem L o r d a  Ca-
D o w i a d u i e m y  się z  R u s zc z uk a ,  ze W .  f i l e re agh , P. Cannig i nakoniec  cz y l i

S u ł ta n o w i  znowu się syn  u ro d z i ł ,  i że cią­
g le  p r z y b y w a i ą  zna czne  posi łki  w o y s k o -  
w e  do Szumli.

2  Londynu d. 6 Czerwca,
Już bl isko m:es iac ,  iak P.  Fercewbłz '

cz łonki  ftrony o p p o zy cy yn e  w y ł ą c z o n e  są  
od ni imlierium, na co L iw er p oo l  o dp o wi e­
dział ,  że nie są w y ł ą c z o n e ,  ale do ich w e ­
zwania  me m a żadnego zlecenia).

Lord  Vi el lesłey rozHawszy ślę z Lor-
z a b i i y  z o f t a ł ,  a  n o w e  minifterium ieszcze dem L i w e r p o o l e m , posia ł  mu na piśmie

nie ieft urządzone Xże  Rejent czuiąc po ­

trzebę  odmienienia mi ni f t row,  z leci ł  L o r ­
d o w i  L iw er poo l  , a b y  oś w ia d cz y ł  P Can- 
ning i L or do w i  W e ł l e s l e y , iż życzeniem 
ie g o  ieft u tw o r z y ć  mocne i ftosowne do 
okol iczności  minifterium. O b a  dal: na  

piśmie odpowiedz i  na miane z Lordem 
Liwerpool  r o z m o w y  i one w sposobie pro- 
tokułu  podpisali .

P .  Ca cniog  z a p y t a ł  się na pr zód ,  c z y ­
l i  z a s a d y  rządu względem ka to l ik ów  Ir-

odm awi aią cą  odpow edź ,  w  którey o ś w i a d ­
c z y ł ;  1) 7e nie może wniyśdź  do mimfie- 
r ium,  które przeciwnego ieft z nim zdania 

względem kato l ików Ir landzsich  ; 2j  że 
niechce należeć do gabinetu ,  który nie 
myśl i  odmienić swoiego syfiematu p i o w a -  
dzenia w o y n y  na p ó ł w y s p i u , a  podług 
iego zdania pow inn a  b y ć ż  i uat ze y  prowa-'  
dzona.  3) Ze urządzenie mii i t ier ium, do 
ktoiego  żaden członek z nrony  o p p p z y c y y -  

ney  nie wniydz. i  , przeciwi  się prawdzi-
landzhich będą te same.  Lord L iw er po o l  tremu ioteressowi  Xcia  i wewnętrzne zabu-
•dpr.w icdz * ł , i i  iego w tey  mierze zasa* rżenia n e bęoa m og ły  b y d ź  uspo ko ion e9
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i t. d. w a r o w n y  b y ł  f t a ły ,  n iewzruszony  i po-

P. Canning  o dp o w i ed z i a ł  w  takim sa­
mem ' sposobie.

G d y  się to dz i a ło  P. Steward Wor-  
t ley wniós ł  d. a i  M ai a  w  niższey  izbie 
adress do Xcia  Rejenta o odmianę miai- 
f lrow i utworzenie tęższego i do okolic n a ­
ści ftosownieyszego mmifterium. Adress 
ten,  nad którym  wielkie b y ł y  spory,  przy- 
ięiy zoB ał  większośc ią  170 przec iw 174 
g łosow.  P. Wor t le y  i popiera iący ten 
adress Lord Milton oddali  go Xciu Rejen­
to w i  , k tóry  odpowiedział  im , iz iak nay-  
d o y r z a le y  r o z w a ż y  życzenia  i zoy niższey.  
Lord L iw er poo l  i iegu - ko l ledzy  przewi- 
duiąc co ich czeka , z ło ży l i  nazaiutrz swo- 

ie u rz ę d y ,  o św ia d cz a ią c ,  iż będą  niemi 
z a w i a d y w a ć ,  poki nowe minifleriam nie bę­
dzie urządzone.  Xże Rejent pr zy i ą ł  ich 
Złożenie i udał  się do L or da  W e l l e s l e y ,  
prosząc g o ,  a b y  mu podał  plan do utwp. 
rżenia nowego mimfterium. Podług  !ego 
planu , k tór y  do 24 Maia  nie b y ł  ieszcze 
p r z y i ę t y ,  Lord Wel les ley  ma b y d ź  pier- 
w s z y m  Lordem s k a r b o w y m ,  P. Cannińg ,  
Lord,  Holland i Margrabia  Landsdowne 
mini ft rami ,  P. Huskisson kanclerzem skar­
b o w y m ,  a  Lord Moira lordem nam eśni- 
kiem czyl i  wicekró lem Irlandzkim. L o r d o ­
w ie  Grenwi l l  i Grey  nie wchodzą  do mi- 
aifterium.

D o  wiadomośc i  z A m e r y k i  półno- 
cn ey  z a p o w i a d a j ą c y c h  A ni l i i  w oy-  
nę ( w y r a z y  iednego z dzienników tutey- 
6 z y c h ) któreśmy w c z o r a y  czytelnikom 
naszym u dz ie l i l i , d o ł ąc zam y tu b i l l ,  któ­
r y  i zba reprezentantów przy ię ła  :

”  Z w a ż y  w s z y , iż w za w a r ty m  na d, 

19 L if topada  I?ę4 międz y  Królem Jrnć W.  
Brytani i  i Ziednoczonemi Stanami  A m e ­

r y k i  t raktacie przy iaźni ,  handlu j żeglugi

w s z e c h n y  p o k o y ,  p r a w d z i w a  i szczera 
p r z y i a ź ń ,  m ię dzy  Królem Jmć, iego dzie­
dzicami  i naf lęp ca mi ,  a  Ziednoczonefni 
S t a n a m i , m ie dzy  i ch kr a ia m i ,  z i e m i a m i ,  
mial łami i m i e s z k a ń c a m i ,  bez żadnego 
wy iątku  o so b y  i m i e j s c a ;  z w a ż y w s z y ,  
że Król  Jmć W  B r y t a m i  kazar  z okrętow 
Ziednoczonych Stanów na  otwartera m o ­
rzu p&d ich banderą k r ą ż ą c y c h ,  ob ywate l i  

Ziedn: Stanów zabierać i ouych pr zy m us za ł  
do służenia na wa ie nn yc h  W .  Brytani i  i 
nosić oręż przeciw Ziednoczonem Stanom ; 
z w a ż y w s z y  nako aie c ,  i i  zn aczna  l i czba  
A m e r y k a n ó w  zat rzymana ietl t ym  sposo- 

sbem przec iw w y r a ź n em u  brzmieniu wspo*  
mnionego w y ż e y  t ra kt at u ,  i że takie po-  
f lępowanie ieft zgwałceniem wolności  natu- 
ralney i zerwaniem pokoiu z Z iednoczonemi  
S t a n a m i : senat i i zba  reprezentantów A*

merykańskich zgromadzone  na kongress 
p o S a n o w i ł y  za te m  :

1) K to ko lw ie k  p o w a ż y ł b y  się od d. 
4 Cz erwca  r, b. zabierać na otwartepa mo­
rzu , w  porcie , rzece przedporc iu ,  kotl i­
nie lub zatoce m ay tk a  rodowitego po dda ­
nego Ziednoczonych Sta nów  z zlecenia o b ­
cego mocarf lwa  u w a ż a n y  będzie z a  roz- 
bo ynika  morskiego i śnvercią  ukarany .  
W y r o k  śmierci  w y d a n y  zoflanie na w in ­
nego w  mieyscu , gdzie b ę d z i t  sc hwy ta-  
ny.

2) Wolno  będzie  każdemu m a r y n a ­
rzowi  pod banderą Z ied noczouy ch  St an ow  
żegluiacemu odeprzeć g w a ł t  g w a ł te m ,  k t o ­
kolwiek  pr z y m u s z a ł b y  go do opuszczenia 
amerykańskiego  okrętu na  otwartem m o ­
rzu ,  w porcie,  r ze cz e ,  przedporc iu ,  kotli .  
aie,  zatoce,  i i e i e l i b y k t o ,  chcący zabierać 
Amerykańskiego  m a y t k a  zabi t y  lub ra­
niony  z o f i a ł ,  za b o y l t w o  t a k o w e ,  by le



b y ł o  d o w ie d z io n e ,  będzie z a  sprawiedli -  krętowi  przybicia  do lądu i wyładowania
w e  uznane.

3) Skoro  Prezy dent  Z ie dnoczonych  
S t a n ó w  mieć będzie d o w o d y  o zabraniu 
g wa ł te m  lub uwięzieniu O D y w a t e l a  A m e ­
r y k a ń s k i e g o , uzy ie  naysurowszego  o d w e ­
tu przec iw podda nym  rzeczonego rządu,  
c h w y t a ć  ieh każe  na otwartem morzu Iud 

n a  gruncie,  do czego led mni ey sza  ufla- 
w ą  upoffJ żuiony.

4) K a ż d y  rr .aytek,  k t ór y  na p r z y ­

szłość g w a ł t em  p o r w a n y  z o f l a ni e , mieć 
będzie przez c a ł y  czas kwoiego zatr ym a -  
n ia  po 30 dolarów na miesiąc.  Summa ta 
Wziętą zoftanie z na leżytośc i  angielskie­
g o  poddanego u podd any ch  A m e r y k a ń ­
skich.

5) Prezydent  Ziednoczonych Stanów 
ieft m nieyszą  utiawą  up ow ażniony  do po­
c h w y c e n i a  prawem odwetu na  otwartem 
Hiorzu luo nagruncie W. Bryta ni i  tyle podda,  
n y c h  angie lskich ,  ile z n a y a o w a ć s i ę  będzie 
w  m o c y  W.  Brytani i  po rw an yc h  A m e r y ­
k a n ó w , !  ODych drogą  układu wymienić .

6) Jle r a z y  okaże s i ę ,  ze kapi tan 
z b r o j n e g o  okrętu obcego  moc ar l lwa  z a ­
bierze z  okrętu A m e r y k a ń s k i e g o  m a y t k a  
lub  osobę me należącą  do w o y s k a  tego 
m o c a r d w a ,  Prezydent  za ka że  wszyfik im 
A m e r y k a n o m  d aw an ia  tckiemii  okrętowi  
p o m o c y  i dof łarczania  żywności .  K to k o l ­
w ie k  p o B ą p i ł b y  przec iw temu za ka zo wi  u- 
h a r a n y  b ę d z i e  roćznem więzieniem i k a ­

r ą  pieniężną nieprzenoszącą j o g o  eola-  

r o w .
7) Z a c z ą w s z y  od 4 Cz erw ca  r. b. gdy  

y k a ż e  s i ę ,  ze kapi tan zk ro yc eg o  okrętu 
obcego m o c a t  ftwa zabierze z  okrętu /  ire- 
r y k a ń s k i f g o  w  granicach Ziednoczonych  
Ranow lub w przeprawie  z iednego do dru­
giego portu m a y t k a  l u b  innego A m e r y k a -  

» m a ,  P r e z y d e n t  m a  n o c  zabronić temu Q-

t o w a r o w  do kra i ow  Ziednoczonych  (ta­
nów.  „

W  Tenesse  ( w  A m e r y c e  p ó łn o c n e j  ) 
og łoszony  zof lał  naftępuiący roz kaz  dzien­
n y :

" O c h o t n i c y  do b r on i l i !  O by w a t e l e !  
R z ąd  p r z y c h y l i ł  się nakoniec do życ z eń  
n a r o d u ;  uttaie niecierpl iwość wa sza .  W y ­
bi ła  godzina zemtty b a r o d o w ey  O d w i e ­
czni meprzy iac ieie  A m e r y k i  mieć będą  

zn ow u sposobność nauczenia się sz a no w a ­
nia praw w a s z y c h ,  d ośw ia dcz y  w s z y  na  
nowo m ocy  waszego oręż a .  V\ o y n a  mię­
dzy Ziednoczonemt l ianami  i W  Br yta-  
nną ieH na wy o u c b m en i u ,  a  pułki  mi li ­

c j i  a m e i j k i i ń s k ie y  p o w o ła n e  są na pole  
c h w a ł y . , ,

Z  Norembergi d . 10. Cz&rwtu.
Ciągle przechodzą Jeszcze tę d y  W 

wię ks zyc h  i mnieyszych  od d zia ła ch  żo ł ­
nierze do wielkiego w o y sk a .  W  tyc h  
dniach przeszły  tędy 2 batal i iony od śród­
ziemnego  morza .  D.  13 oczek iwan a  tu 
ieh znaczna  l i czba  zaprzęgów pod mocną
zas łona.

*

Pod ług  doniesień ź^Drezna pułk dra- 
gonii  X c i a  Jana idzie z  S a x o n u  do P o l ­
ski.

Z  F&fiel d. tp.  Czernea.
P rzez  w y r o k  w y d a n y  pod d. 5 Czer-  

wc ą  w W a r s z a w i e  oddał  J. R. Al ość ię<>o 
hekt aró w (3800 m o r g o w )  gruntu z  d ób r  
narodowych w okol icy  Magdeburga d o  
rozrządzenia miniffrow , którr marą b y d ź  

sprzedane dla w rragrodzeDia ubogich 
mieszkańców przedmieść w-poir> n’oneg» 
miafla , którwrb rfoirv dla rozszerzenia 
wa r ow ni  rozebrane zcfb ł y .  —  P w a  iim« 
w y r o k i  pod dj. 6 Czerwca  oznaczaią mu­
nicypalne wy dat k i  miad Frunswika  1 ł ła -  
nowern.  W yda tk i  pierw /.ego noaiia a 
irok r z ą d o w y  »8i2 w y no s zą  198,582 ir. 67 
cent. a olłatniegu 258,418 fr.
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D O N~ 53.

G A Z E T Y  KRAKOWSKIEY
2 K R A K O W A  D N I A  i .

Z  W art awy d- 27. Czerwca.
S  E  Y  JVJ.

Posiedzenie pierw sze d. 26. Czerwca.
Po odbytem nabozeńfiwie przedtey- 

naowem w Katedralnym Kościele przy  as* 
•yf lencyi  oddziału weteranów i kor-usu 
K adętow , w czasie którego J W  JX. W o ­
ronicz Ra d ca  Stanu miał  w y m ow n e i peł ­
ne zapału  Kazanie d o m a ią cy eh  seymować,  
Udali się Senatorowie i Pos łowie  ź Deputo- 
wa ne m i  do Izb swoich.  Zal iepca chorego 
Miniltra Sj»raw Wewnętrznych  JW. K o ­
ch ano ws ki  Radca Stanu p r z y b y w s z y  do 
Izby Poselskiey doniosł  iey , ze Marszał-  
kiem Seymu mianowany  ieft JO. Xze Czar ­
toryski  Jenerał Ziem Podolsk ich ,  poczem 
Xze  przyftąpił  do sprawdzenia przytom­
n y ch  Cz łonko w Izby z podaną mu liftą, i 
inne przepisy prawa w y k o n a ł !  JW.  Pre­
zes R a d y  Stanu i Miniftrow w e z w a ł  JW.  
Prezesa Senatu do wyznaczenia  dwóch Se­
natorów , k tórzyby  poszli  do Izby  Poseł* 
s k i e y ,  1 wezwal i  ią do złączenia się z S e ­
natem. T e n  mianował  JO. Xcia Jabło­
nowskiego Senatora W  oiewode 1 JW,  W o ­
dzińskiego SeDatora Kasztelana  , którzy' za­
pr os iw sz y  w krótkich przemowach Izbę , 
w prowadzil i  ią do Senatu. Po  wykoDaney  
przez  JO. Xcia Marsza łka  przysiędze i ode­
braniu laski i  rąk JW.  Prezesa R a d y  Minis­
t rów,  J W .  Matuszewic MiniHer Skarbu cz yta ł  
obraz  kraiu, w którym nic tak nad we wn ę­
trznym iego rianerh , i a k o r a c z e y  nad nad- 
zwyc zay ne m i  okolicznościami , w iakich 
się znayduie ,  za f tauawia ł  uwagę  Seymu- 
iących.

Doniosł  potem JO. Xze Marsz a łe k ,  iz 
ma  oddaną do laski proźbę podpisaną 
przez pewDą ligzbę 2nakomityo.i1 o b y w a ­
tele w z kraiow zabranych na Polsce przez 
Ro ss yą .  P rz ec z yt a ł  ią JW.  Sekretarz Se­
natu Niemcewicz.  AA'yrażono zaś w mey,  
iz g dy  teraz nadarza się szczęśl iwa  na­
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der pora ,  upraszaią'  imieniem swoiem » 
współrodaków ięezątyeh  pod lar zm em Ros
s y y s k i e m ,  a h y  Śeym zg łos i ł  się do N a ­
poleona W.  Z b a w c y  iuz części P o l a k o w ,  
i prosił  go o ich ta k i e  oswobodzenie.  T u  
zabierali  koleyno głosy JW .  JX G o ł a ­
szewski  Senator Biskup W i g i e r s k i , J W.  
Ord ynai. Hra.  Z a m o y s k i ,  j O .  Xze Jabło­
nows ki ,  a w keńcu JW.  W ybicki  Senato­
rowie W oi ew od o w ie ,  i mówil i  f iosownie 
do porUney p r o ź b y ,  a oftatai z m ówią­
c y ch  wn iós ł ,  żeby  w y z n a c z y ć  deputacyą  
do roztrząśnienia proźby  1 w y g o t o w a n i a  
IłosowBego proiektu, —  JW.  Prezes R a d y  
Miniftrow o ś w i a d c z y ł , iz gdy  takaż b y ł a  
m y ś l  Rządu po doyściu do niego rzeczo­
n e j  proźby , przeto imieniem N Pana  mia* 
nuie do składu tey deputacyi  z Se na tu: 
JYV W.  C echanowskiego Biskupa  Ch eł m ­
skiego obrządku Greckiego ,  Wyb ick i ego  
Woiewodę  ; ‘ z R a d y  Staru i MiuiHrow : 
J W W. Matuszewica Miniftra Skarbu i Przy* 
chodow , Linowskiego Radcę S t a n u ,  a z  
Izby  Pose lsk iey .  J W \ V .  Skórzewskiego 
Pos ła  Powiatu Bydgoskiego , Owid/kiego  
Pos ła Powiatu Lub elsk iego ,  X. Diehl  D e ­
putowanego z Gm in y  4tey miatta W a r s z a ­
w y  , i Maczeńskiego Deputowanego z G m i ­
ny  2giey mial ia K r a k o w a ,  którzy a b y  
mieli c?as do w y g o t o w a n i a  poruczoney 
im p r ac y ,  o d ło ży ł  JW.  Prezez Ra dy  M i ­
nii! ro w posiedzenie ua d. 2$ b. m. Pod 
czas tego posiedzenia,  wszyftkie loże w 
Izbie Senatorsk ie j  i ga lerye  napełnione 
b v ł y  -cibec ceini w liolicy cud zoz ie mc ami ,  
tudzież oboiey* płci kraiowemi  osobami.

Oto są niektóre g łosv  , takie nam do­
tąd nadesłano,  miane w Izbie Senatorskiey,  
a*które n a d z w y c z a j n y m  ^zapałem s łucha­
czów przeięłv.

Głos  JO.  Xcia M a r s z a łk a  Se ymowe-  
go W Izbie Poselskiey :

”  Nasunęła  się niespodzianym rzutem



w i e c z n e g o  wspomnienia na umysł  N. K r ó ­
la  P.N.  M. imie obywatela  iy ią ceg o  w za­
ciszu i w  usunieniu się od w r za w y  w y d a ­
rzeń lecących n a d z w y c z a y a e y  rączości  pę­
dem od lat  przeszło 20. Daleki* i o b ra a y  
ze sposobności przez ton długi czasu prze­
ciąg poświęcenia się skutecznie choć t y l ­
ko w przygo tow yw ani u  pr zys z ły ch  na­
dziei zasług ocucenia z letargu cy c z y  tnę 
nosząca na sobie znamiona  okropnego z 
ran zadanych zgonu,  nieprzettałem ł ąc zy ć  
z m y m  na ro d em , ( d o  którego ze należę 
za nay większą  mam chlubę ) żarl iwe mo­
d ł y  i wertchdienia wo ła iac  o cud. A zc i  
rumienią się zorza rokując t ło dni św ie ­
tnych.  W  tey to chwil i  Spodobało się N. 
K r ó l o w i  Panu N. M. iuż na schy ł ku  doleż- 
ności w ła dz  i umysłu  i c ia ła  w z y w a ć  od 
pracy  o d w y k ł y c h ,  nń dość na iem wyf la-  
wić m ni e ,  podobało  mu się w ł o ż y ć  na 
n.nie naychlubuieysze brze mi e ,  kiedy mnie 
pr zew odniczyć  każe  zgromadzeniu mę że w,  
których  ś w i a t ł a , których gorl iwość sa ­
m y c h  do dobra pr o w ad zi ;  słusznie się te­
d y  lękam , ż e b y  to brzemie dźwigać nie- 
z d o i a ł y  barki  o s o b l i w i e , gdy  spoyrza- 
w s z y  na grono m ę ż ó w ,  w  których kole- 
ŻeńRwia mam z a s zc z yt  znaydow&nia się, 
rzec mogę z o w y m  Spartańczykiem , ia- 
kąż to radość czuie serce patrzac się na 
t o ,  że f-zyŁia znayduie się oby wa te l i  w  
tern kole zdatnie ysz yc h  do u r z ę d u , do 
którego leftem przeznaczonym;  lecz p o ­
słuszny  woli  M onarchy ,  idę z pokorą na 
g ł o s , k tóry  mi Rawać k a ż e ,  a schylając  
g ło wę  przed powagą  Prześwietney  Iz by  
Poselskiey  , każdemu z ko llegow z osobna 
winne oddaię poszczenie ,  w z y w a m  ich 
dla siebie p o b ł a ż a n i a ,  pomocy do u trz y ­
mania porządku i tey jedności ,  która iefl 
duszą wszelkich obrad. „

M o w a  JW.  To m asz a  Hrabi  Ostrow­
skiego W o i e w o d y ,  i Prezesa Senatu przy 
o 1 w a rei u Se ym u d. 26 Cz er w ca  1812 roku 
mianai

v  Od szczęśl iwcy  epoki odrodzenia się 
naszego za sprawą W  N ap ole ona ,  t rz ę ­
sie na dniu dz i s ie jszym roz poczyna  się 
zgromadzenie Narod ow e \.a iako na dwóch 
poprzedniczych miałem szczęście przy  o- 
twareiu S e y m u ,  raz iako Marszałek Izby 
Ppsclskiey,  drugi raz iako Prezes Senatu, 
gios m ó y  podnosić,  tak i teraz , lubo przy 
e iąg łey  zdr owia  mego s ł a b o ś c i , nie u c h y ­
biam dopełnienia o b o w . ą z s o w  urzędowa­
nia  asoiego.

”  Z  przepisu p r a w a , w m i e a i e n  rozpo­

częcie Seymu ogłosić od ps wi łanla  ^asfa-  
daiacego na Tronie  N. F re der yk a  AUgufla 
Króla  1 P ana  Naszego M i ł o ś . ; lecz g d y  
zbieg w a z s y c h  okoliczności  nie dozwoli ł  
onemu ziechać do f io l i c y ,  i uszczęśl iwić 
nas sweia  przytomnośc ią ,  nie przeitaie je­
dnak iakó dobry  K r ó l ,  i troskl iwy o d o  
bro ludu swoiego O y c i t c ,  rozciągać ftara- 
Dia i opieki swoiey  nad losen.: n a s z y m ;
i w  tvm celu uznawszy  potrzeDe prędkie­
go i '  kutecz ego zaradzenia kryty czn ym 
okolicznościom kraiu naszego , » ,ę_rzelał 
moc n a y w y ż s z e y  w ł a d z y  swoiey n-  Radę 
z Mimlfruw Rr aiowych,  tudziez Prezesa 
o n y t h ,  sk ładaiącą  s:ę , a by  ci godni zau ­
fania  Króla  i narodu M ęż o w i e ,  iako bl iż­
si zaaiomosci  potrzeb k r a i o w y i h ,  w y n a ­
leźli sposoby prędriego onym zaradzenia,  
—  Nie rozciągam się zatem nad w y l i c z a ­
niem nieszczęść,  których kray  nasz od lat 
kih tidziesiąt d o z n a ł ,  i dotąd doznaie ; uie 
wyfi  wiam obecnego (tanu i dolegliwości ,  
które nas zewsząd ota cz a ją ,  a które w  o- 
Ratnim Foku , samo nawet przyrodzenie 
przez powszechny nieurodzay  pomnożyć  
u s i ło w ał o ;  nie wspominam o upadku ze­
wnętrznego i wewnętrznego handlu ,  k tór y  
sar« ty lko  ieft moeen obfitość i po m yś l  
ność kraiu u t r -T m yw ać .  Z g o ł a ,  im więk­
sze są potrzeby nasze,  tem prędszego 1 
s i lnie jszego  ratunku , ky ma ga :ą ;  a ze z b y ­
w a  nam na wł asn ych  naszych  siłach i spo­
s o b a c h ,  udać. się więc należy z proźbą do 
Wielkiego naszego Pro te kt ora ,  a b y  t t u , 
k t ór y  nam byt  po l i tyczny  n a d a ł ,  nie do­
zw ol i ł  dziełu swoiemu up aść ,  owszem po- 
flawić one ra c zy ł  w  takim ftopniu znacze­
nia 1 p o m y ś l n o ś c i , iakiego godność Jego, 
i dzielność w y m a g a .  Potrzebnych  do te­
go zamiaru k r o k o w ,  że władza  centralna 
Ńam.eftnicza użyć nie zan ie dba ,  spodzie­
waniem Ietł całego narodu.

Witam Cię w i ę c  imieniem Senatu 
W ł a d z o  Centralna  Namiel inicza K r ó l a , 
w  którey N. P. Nasz Aliłoś.  zaufan.e ,  a, 
naród nadzielę swoię pok ada.  Im wię­
ksza zaś iefi moc i powaga  udzielona 
W a m  Przezacni  M ęż o w i e ,  skład ten Ha- 
nowiący  , tem większą, ściągniecie na sie­
bie baczność i odpo wied tia'ńość , l e ż e l i -  
oczekiwaniu  Króla  i narodu,  z godnością 
przeznaczeniu waszemu wyrownywaią . -ą , 
nie odpowiecie .  Ja iednak znąiąc w y b ó r  
zn ak dm ity ca  cnotami obvwatelskiemi  i 
gorl.wośfiią o dobro i.raiu M ę ż ó w ,  o los ’ ę 
p y c z y z n y  i m i e r  nie rozpaczam , a  taczey 
po p r zw i e a i *  o n t g o , z  zupełBą s p ok o y ao -
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I d ą  w y g Tą d a w ,  tem b a r d z ie / ,  g d y  hcry  gniewane lo s y .  Zaczą ł  OW og-omny 7e« 
atont po li tyczny  dotąd dla P o i a k o w  grube- n iusz ,  dla którego z a w a d  n i e m a ,  ow B o ­
rni chmurami  o kry ty*  za  zbliżeniem s:ę h aty r  N a p o le o n , któremu w sz /R ko  uftę: 
dobroczynnego św iat ła  w yi aśn ia c  się za- puie ,  od odż yw ie nia  tchem swoim częśc '  
c z yn a .  popiołow narodu naszego —  puśćmy w e ­

t y  dalszem zaś obrad se ym o my ch  po- hze nadziei,  u f a y m y  w Bogu , u f a y m y  mi- 
ftępowaniu w z y w a m  JJ W W.  Sena tor ów :  łości  dia swego ludu K r ó l a ,  pod  którego 
Xięcia Ja błonowsk  ego W oie wo dę  , i Wo-  ży i e m y  rządem , u f a y m y  , ze w y bi er ze  
dzińskiego Kasztelana do zaproszenia Iz by  naytrafniey  sza chwi lę przemówienia  i u- 
Poselskiey  dla złączenia się z Izbą Sena- dania się do t*ey potęgi , która przez siłę 
tor ską .  kon.era dopełnienia przepisów pra- oręża i moc Jeniuszu losami świata  kie- 
w a  rozpoczęcie Seymu ftanowiacego. ruie. ■

Głru j fO.  X.  M arszałka w Izbie Se- Dnia tegoż b y ł  wielki,  bo na 300 prze*
W a rsktey  s z ło  osob,  obiad u JO. Xięcia M ar sz a łk a

Zad os yć  czyniąc  prawnemu wezwaniu  S e y m u ,  dla S e ym o ią r yc h  iako też innych 
f i a r s z y  h Braci  naszych,  f iawa skwapl iwie znakomitszych  o b y w a te l i ,  podczas które- 
Izba  Poselska i przynosi  każdy  z Posłow go spełniano z pełnem radości urzucieu? 
grono iey sk ładaiących  w szczegó'n»ści  toafly N. Cesarza  F ra n c u z ó w ,  &c .  i N.  
aerce, ochocze pa ła iące na j szcze rszym  za- Króla  Pana  naszego mi łościwego W te m  
P i łem łączenia usi łowań sw o i ch ,  z usiło- przyniesiono umieszczoną  w d z i s i e j s z e /  
waniem Przezacno - szanownego Senatu i gazecie odezy ę do domu JO.'  Xcia Marszał* 
dążenia z u m wspólnie do uszczęśliwię- k a , k tóra  w tak l icznem gronie przeczy-  
Hia powszechnego. R ę k o y m ia  rzetelności tana n a d z w y c z a y n y  zapał  w z b u d z i ła ,  i 
oświadczenia  tego niech będzie skwapli -  dała po-, hop do iak n a y z y w s z  y c h  (i d'u- 
w o ś ć ,  z którą z nay oddaleńszych  kraiu go t rwaiacych o k r z y k c w  ”  Niech ży i e  Ce- 
części zlecieli  się Posrowie zw ołani  gło- -arz F ra niu zow  & C !',,
sem N. Kr óla  Jmci P  N. M. z zahaczę-  Od dnia w y b o r u  JO. Xięcia  Czart*-
łiierr zupelnzm wsiel łuch  prywatnych  ryskiego Jenerała Ziem Podolskich ra  Po. 
w z g l ę d ó w , niech będzie r ęko ym ia  dotrwa- Sła Powiatu  Wa rszawsK. .g ,o ,  i zęe.ctoania 
łości  p r z y k ł a d n e j ,  % która wyglądal i  i się cz łc n k o w  Se ym u 4.0 f łoi i cy m  ozna- 
tęsknęli  do  momentu,  iak prędko Zamiar  czon ym cz as i e ,  b y w a i ą  u i.egoz Xięcią  
d z i e ł a ,  do którego dopełnienia są zawo-  Ass am bl r  trzy razy w t y d 2 ' e n , a po raz u  
ł a n e m i , zotłanie im o b j a w i o n y m ,  a b y  u JW W o i e w o d y  i Prezesa F a d y  Sta in 
p r zy kł ad a ć  się mogli  do uzupełnienia o- i M i n i H r e w ,  tudzież u JW .  W o i ę w p d y  Oi 
uęgo.^ dyn ata  Zamoyskiego.

Przezorna N. Króla  Jmci P. N. M. Mą- "
drość uwa żając  b y i ł r y  n a p ł y w  goniących  L ifi od mieszkańca W arszaw y do inicst-
się bez przerwy w y p a d k ó w  przechodzą- haiicc Arakowa.
ćy c h  siłę i przeRrzeń poięcia uznała pó K o ch an y  Przyjacielu !
trze be t rzymania Seymu w gotowości  i O d  p ierwszych dni tego miesiąc*
zgromadzi ła  go w t t y  porze ,  w- k t ó r e j  W a r s z a w a  ielt w  pewmym Ranie porusze- 
l i p r z a ł a ,  ze b y ł  nieuchronnie potrzebnym, nia godnym zaPpnowienia  i uwagi  cacey  
Winniśmy Nay iar  n ieyszemu Królowi  Jmci Europy.  Dnia 3 t. m. Arcybiskup Mech-  
Panu Naszemu Al. czułą wdzięczność za  l iński Am bassado r  Francuzki ,  p r z y b y ł  do 
te pie< zo>owitość o j c o w s k ą ,  tern ż v w i e v ,  tey Rolicy. Ra d a  Miniftrow pod prezy* 
tpm chętnie j  w y p ł a c a ć  się mu powinni- dencyą JW.  Potockiego ir-niąc fo t i*  na- 
ś m y  , im d aw n ie /  nosi gę naród w  ser- daną n a d z w y c z a y n ą  najni.eflniczą W ł a d z ę  
c a ch  swoich.  M ia łem 1, szczęście by dź  od Króla  Jmci Sass lego  V iell.. Xc ia  W a r -  
t łumaczem tych chę c i ,  kiedy z wol i  Sey- szawskiegc ,  z w o ł a ła  Fosło.w i D e p u t o w a ­
nia zaczętego w roku 1788 zoP.ałem w y -  r y r h  z całego kraiu na^Seym extrac^dy- 
pra^ionym do Dre zn a  z proźbr , a b y  ra- naryiny.  Biskupi ,  V\ oietyodowie i K a -  
c z y i  przyśpieszyć  porę uszczęśliwienia ra- sżtelanowie iako cz łonki  Senatu zsffaU 
rodu naszego przez pra r ięc ie  ofiarow-aney także przywołani .  Widz ie ć  się dął  m.ę- 
rrtu iedno ł/isrtie K o -o n y  d o l s k i e j  Ze wi- d zy  Pos łami  z wzbudzenien.  u c z u c i e w , 
§ae losy zniszczenie o tey  porze gotowa- szacunku i powa żan ia  Xże Jmć A d a m  Czar ­
ny narodu naszego;  dziś zdaie się z pozo- tóryski  ieden z  rzędu naydi  wj peyszycn  

®W, że się rozmarszcząc  za c z y ą a i ą  za- Xiążąt  Polskich i  tych  i w ę i o y ,  k t ó r zy
* a y p i e r w e y  o poprawie  błedą-jf Kopftytłł*



ęy i  k r a i o w e y  nayślili  , i k t óry  ad lat  pię- 
ciudziesiąt w  rozmaitych publ icznych urzę 
cjowaniach dał  dowod s w e j  gor l iwośc i ,  i 
wy sok ich  talentów uświetniaiących iego 
f a m i l i y ą , a iemu samemu powszechną  
miłość i szacunek u sw ych  roda kow ie- 
ouaiących.  Po w y y i c i u  woysk z W a r ­
s z a w y ,  i oddaleniu się i ch od tey ł ło l i cy  
W znaczney odległości , kiedy nad brzega­
mi Niemnu przeszło 400,000 w o y s k a  na- 
Ę.ęło na popieranie sp raw y ca ie y  Eu ropy ,  
f i rai  miatła tego polecana zoltała samey  
t y lko  g w a rd y i  na ro d o we j .  —  Ł a t w o  so­
fcie można  w y o b r a z ić ,  ;ile otwarcie zgro­
madzenia narodowego  tak przez osoby  go 
sk tad ai ąc e ,  iako 1 teuiuz przytomne,  oraz 
przez znakomitość okol iczności  tyle po­
w a ż n e g o ,  wzbudzać musiało c i e k a w o ś ć ,  i 
niecierpl iwe oczekiwanie  we wszy ltkich 
Utn/sła h. —  Oczekiwanie  to dziś nako- 
niec zottało zaspokoione.

O godzinie 9 z rana Ra d a  Miniftrow, 
S e na t ,  Pos łowie i Deputowani  udali  się z 
zamku królewskiego do kościoła katedral ­
nego podług oboż nych  i da w ny ch  zw y-  
c z a i o w  b łagać  Boga  o szczęśl iwe powo­
dzenie nadchodzących  Obrad  narodo­
w y c h .  JW.  Potocki  zas iadł  mieysce ni­
ż e j  t ron u,  k tóry  J W W .  Mini fl rowie oto­
czy l i  , J W  W. Senatorowie w krzes łach,  a 
P o s ło w i e  i Deputowani  w ł aw ka c h  zasie­
dli. JW.  Am ba ss ado r  Francuzki  wr az  z 
JW .  Rezydentem,  Sekretarzami  i A u d y t o ­
rami A m ba ss ad y  wprowadzony  przez J W 
Prefekta Warszawskiego z a i ą ł  mieysce z 
p r a w e y  ftrony pomiędzy  Senatem 1 T r o ­
n e m ,  a niezliczoue mnoftwo widzów na­
pe łni ło  Izbe.

J W .  Biskup Krak ow sk i  przy l iczney 
assyf tencvi  duchowieńfiwa cz yta ł  mszą 
pont i f ika ln ie, po którey skończoney JW.  
JX. Woronicz  Radca  Stanu Dziekan W a r ­
szawski ,  fni.ił (tosowne do oko iczności ka ­
zan ie ,  tak przez ważność  przedmiotu,  ia­
ko tez przez piękność w y m o w y  wszyft-  
kich  poruszaiace.  Nakonise i-o zaintono­
waniu  przez JW.  Biskupa Krak.  Veni 
Creator, k iedy  ceremonie religiyne ukoń­
czone zot ta ły  , wszyl tkie  zgromadzenia do 
za mk u królewskiego , a Rada  Miniftrow i 
Senat  do f/.by Senątorskiey , Posłowie zaś 
i Deputowani  do Izby Poseiskiey udali  
się. —  J W .  Ambassador  Francuski  z ca łą  
swoią świtą na j zn a k o m i ts zą  lożę za ią ł  w  
Senacie.

Posiedzenie Senatu otwarte  zoftało 
pa ze z  JW.  Potockiego m o w ą  ogłoszaiąca

Jż Se ym  z w o ł a n y  zoftał  w  celu przedsię­
wzięcia  środkow do utwierdzenia bytu  1 
pomyślności  narodowey.  P r o po no w a ł  w y ­
słanie poselltwa do Izby posłow zapra^- 
szaiac ich do połączenia się z  Senatem.

*Po wprowadzeniu pos ow  do Senatu 
JW.  Patocki  w  zabranym gtosie w e z w a ł  
JO.  Xc ia  Czartoryskiego  nominowanego z  
wo l i  J. K. Mci  Marszałkiem s e y m o w y m ,  
do w y ko na ni a  przysięg i ,  i odebrania la ­
ski.  Sz an o wn y ten poseł  z b l i z y w s z y  się 
do Tronu , w y k o n a ł  przysięgę na M a r ­
sza łka  a  ta no w ą  doftoynością z a s z c z y ­
cony  , zabra ł  mieysce przeznaczone sobie 
naprzec iwko  T r o n u ,  poczem JW .  Potoc­
ki w imieniu Król a  Xięcia  Warszawskiego  
da l  gtos JO. Xciu M a szałkowi.

JO. Xźe przemówi ł  w sposobie od- 
p o w ia da ią c ym  iego urzędowi ,  i«go prze­
znaczeniu 1 powadze  zgromadzenia , kró e 
go s łuchało.  Poc.zem Miml łer  Skarbu  
wy t tawi ł  lian interessow kra iowych.  JW.  
Biskup Wigiersk i ,  JvV. Prezes Senatu O.  
ftrowski , J W W .  W oiewodowie Z a m o y ­
ski,  Wibicki  i Jabłonowski ,  naftępnie po 
sobie zabieral i  g ł o s y ,  pełne wysokiego  
św iat ła  i czy l łega  patryotyzmu.  Nakoniec 
J W .  Potocki  po rozbiorze rozmaitych wnie­
sionych  p r o p o z y c j i  w moc w ł a d / y  nad- 
z w y c z a y n e y  od Królz Jmci Radzie Mini­
ftrow n a d a n e j  o św i a d cz y ł  iz D ep ut ac ya  
z dziesięciu cz ło nkó w seymuiących  z łożo­
ną b y d ź m a ,  k tóraby się trudniła z d a w a ­
niem sp ra w y  o t er azm ey sz ym  Hanie rze­
c z y ,  i o k ierunku,  iaki  onymże Seym na­
dać powinien. —  A  w skutek teyże  w ł a ­
d z y  prz ez na cz y ł  osoby  do Deputacy i .  P o  
Czem posiedzenie so lw o wa ne  ,o  a ło.

Cz łonki  różnych w ła dz  przy r o z e j ­
ściu się z Izby pomieszam z n.noftwem 
rozm ai tyc h  klafs obywatel i  tak Mieszkań­
ców W a r s z a w y ,  iako tez i tych którzych 
swiemość dnia tego ze wszyftk cb części  
krai-. Polski  sprowadzi ła ,  rozchodzil i  sie.

S p o t y k a ł  ieden drugiego z 1 war zą  peł ­
ną nidziei  i radośc i ,  r ok u n c  sobie n a j ­
szczęśl iwsze d la  krain widoki. W r a c a ł  
zaś każdy  do domu z tym  słodkim prze­
ko nan ie m ,  ze ieżeli o t w a r c e  któregokol ­
wiek Se ym u obiec yw ało  O v r z y z m e  na- 
szey  nadzieie i widoki  przysz łego  sz cz ę­
śc ia ,  nigdy jednak nie gru ntowały  się na 
p ew ni ey sz yc h  iak dziś pozorach.  Gdzie 
k a żd y  przytomny , l edwo temu w i e r z y ć  
m ógł  czego b y ł  świadkiem.

(  Dodatek 2g».)
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G A Z E T Y  K R A K O W S K I E Y  

Dnia i .  Lipca 1 S 1 2 .

Z i r o c y  u c h w a ł y  R a d y  fa m i l i y ne y  w  Sadz ie  Pokoiu  P o w ia t u  i Miafta K r a k o w a  
W y d z i a ł u  I , ,  na dniu 2o M a i a  r. b. w  Opiece małoletniego Rom ana  Zakrzewskiego  
po  niegdy Jozefie 1 Annie z Wieruskich,  Za kr zewskich  pozoftałego syna,  w  dw orku swomi  
sukc cs j yon aln ym  u.zey opisanym zamieszkałego,  zapa dłey ,  a  przez T r y b u n a ł  C y w i l n y  
I. Intlaucyj  Departamentu k r a k o w s k i e g o , Rez olu cy ą  pod dniem 29 M aia  r. b. do Nru 
2029 za t w i e r d z o n e y , m ż e y  podpisany w skutek de legowania siebie przez p o w y żs zą  
K ez o l u cy ą  T r yb un a łu  s w e g o ,  podaie do wiadomości  p u bh cf n ey  sprzedaż drogą  Urzę- 
d o w e y  l i c y t a c j i ,  dw orku  tu w K r a k o w i e  na Fiasku przy  u licy  G a n c a r sz i e y  pod 
L ic zb ą  102 w Gminie £11. Miafta ftoiącego. N a  termin do o db y c i a  przygotowawczego  
przysądzenia  rzeczonego dworku oznacza  się dzień 17 Sierpnia r. b. 1812,  o godzinio 
9tey z r a n a ,  w  K r a k o w i e  w Aance l lary i  mze y  podpisanego N o tar yus za  w domu p r z y  
u l icy  S w ie ck ie y  pod l iczbą 34Ó , gdzie Opiekunowie  ui tauuwiony Ur. Jan Kanty  Du« 
nia  w D a l o w ic a ch  doorach  swoici i  w Departamencie tuteyszym a Pow ie c i e  M ie ch ow ­
skim i dodany Cr. b t am sła w Wieruski  w  Finczow-ie w Departamencie tym że  sa m y m  
Zamieszkal i  z n a y d o w a ć  się maią.  —  Szacunek pomiecionego dworktk według  urzędo­
w e j  d e t a s a c y i  w dniach 17 i i g t y m  Kwietnia  r. b. ushutecznioney , ^ A a n o w i o n y m  
ieft do pierwszego w y w o ł a n i a  w summie zł. poi. grubą srebrną monetą 4 W I i gr. 3 i f i .  
Chę ć  kupna  mai ąc y  w z y w a i ą  się na czas  i w mieysce w y z e y  Opisane z za o pa tr ze ­
niem się w Vadium złp. 426 i gr. 24, to ieft w dziesiątą część wartości  s z a cu nk o w ey  
s u m m y ,  iako przed zaczęciem L i c y t a c y i  z ł o ż y ć  się w mieyscu iey A kt u  maiace.  —  
JWiędzy war unk ami  L i c y t a c y i  p o w y ż s z ą  u c h w a ł ą  R a d y  F a m i l i y n e y  zaftrzez*onełit 
i e f t , że o tr zymu iący  przez w i ęc eyd ayu ość  przybic ie  kupna wspomnionego dworku , 
o b o w i ą z a n y  będzie w przeciągu miesiąca od z a d cy to w a ni a  a lbo  z ło ży ć  ca łą  summę 
W y l i c y t o w a n ą , potrąciwszy  sobie F a d i u m ,  a lbo tez odebrać Vadium i c a ł ą  summę 
Z procentem po 5  od* 100 zatrzymać  u siebie na pewney Hipothece sw oie y  a*bo Kau 
t o r a ,  poki małoletni  sukcessor do pełnoletności  me doydzie .  —  W  K r ak o w i e  dnia 21 
Cz er w ca  i g i 2  Roku.  <

A n d rzey  M arkiew icz, N o ta riu sz D ?p . Krak.
W  skutek obligu w  Sądzie P oko iu  Powiatu i Miaf ta  K r a k o w a ,  W y d z i a ł u  II. p od

d. 18 m. i r. b. naftąpionego,  za  dług  dobrowolnie pod sprzedarz poddane za f t awa e  
F a n t y ,  iako to:  siedm sznurków P er e ł ,  d w a  i pół  ł ó t a  w a ż ą c y c h ,  srebra f to ło we,  
a  mianowicie ł y ż k i  t to łowe,  ł yż ecz ki  do k a w y ,  ł y ż k ę  w a z o w ą ,  g r a b k i , t rz o n k i ,  
so ln i cz k i ,  cukierniczkę z s z c z y p c z y k a m i  przez pubUczną L i c y t a c j ą ,  d. 3 L ipca  r. b. 
o  godzinie 9 z ran a ,  przy  ulicy Swiec kiey  pod L. 327 w domu na sk ład  obranen* 
S p r z ed a w a n e ,  wprz ód  zaś przez 3 dni w  temze domu dla obeyrzenia i c h ,  na w id ok  
pu bl ic zny  przez uftanowionego dozorcę wyf tawione  będą. P od pi san y  m ai ą cy ch  chęć  
n a b y c i a  t a k o w y c h , n i n ie js z y m  uwiadomieniem dla  attentowania t a k o w e j  sp rze da­
n y , na c z a s ,  i m ;eysce do teyże sprzedarzy oznaczone zaprasza.  —  D a n  w K r a k o  
w i e  dnia 22 Cz er w ca  1812 roku.

J o z e f  K ozłow ski, Komornik 7 . H. D . K. t R.
Konftanty G ł o w cz es ki ,  P e d a g o g ,  naby  w s z y  n a y n o w s z y c h  Method udzielania’ w i a ­

d om o śc i ,  ofiarute się nauczyć dzieci piąty  rok dopiero kończące igraszkami  c z y t a ć  
bez s y l a b o w a n i a ,  tak w  P ol sk im ,  Niemieckim iako  i Francuzkim ięzyku.  —  2 z A r y t ­
m e t y k i  n a t n e r a c y i , czterech p i erwszych  .działań i początków reguły  3ch w iednym 
miesiącu.  —  3 Pisać Kaligraficznie , prawdziwie Angielskiey formy.  —  4 Jęz yka  Ni e­
m ie cki eg o ,  czyf to Saskim dyalektem.  —  5; L o g i k i ,  F i z y k i ,  M at em a ty k i  w  przyftoso- 
w an ia ch  , bez obciążenia p a m ię c i ,  sposobem Rate he tyc zn ye i  czyl i  S o k r a t e s a ,  to ieft: 
przez p y t a n i a ,  z k tórych każde l e l nę mieć ty lko  może ftosowną o d p o w i e d ź ,  a  którą 
c z ło w i e k  bardzo  ograniczonego poięcia w pytaniu natychmiaft  pottrzega. Jeft to spo­
sób czerpania z cz łowieka  t e g o ,  co mu natura w r a z  z życiem d a ł a ,  a czego on t y l ­
k o  przez zaniedbanie się,  albo przez przeciwne naturze iego prowadzenie niepoftrze-
g a   G d y  zaś ż a d n e j  wątpl iwości  n iepod pa da,  że t y l ko w  miarę posiadania mniey
lub w ię ce y  wiadomości  Nro 5  w y r a ż o n y c h  nasze wnioski  i są d y  mniey lub w i ę c e y  
są naturalne,  czyl te , profte i pewne,  w y p ł y w a  ztąd potrzeba ,  a b y  bez względu a a  
p łeć  1 wie k ,  ka żd y  cz ło wi ek  Obeznał  się z niemi. Kto zechce z te y  ofiary usług ko- 
rzy ł tać ,  r ac ?/  się zgłosić w  domu Nro, 333 Prz7  Swiec kiey  u l icy  a a  i s z y m  piętrze.




